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KURYER LITEWSKI 


w WILNIE DNIA 25 KWIETNIĄ V. S. 1814. ROKU, 


+. WIADOMOSCI KRAJOWE. 
S$. Peterzburg dnią 15go Kwietnia v. s. 

Grom dział z tuteyszey Petropawłowskiey twier- 
dzy zwiastował nam w przeszły Poniedziałek, dnia 
15go żrana, przybycie Jenerała Adjutanta J ego IM- 
PERATORSKIEY Mości Jen. Łeytn: P. W. Gole- 
nisczczewa Kutuzowa, którego nasz Wielki M o- 
narcha przysłał z Paryża, z wiadomością o wzię» 
ciu tey stolicy Francuskiego Państwa przez woyska 
Sprzymierzone. Pośpieszamy z uwiadomieniem o tóm 
czytelników naszych. Tymczasem mieszkańcy tey Sto- 
licy gotuią się do uroczystego złożenia dzięków Nay- 
wyższemu, za ten radośny i ważny dla całey Eurcpy 
wypadek; przygotowuią też ognie do wspaniałey il- 


` luminacyi, oznaki tego zapału gorliwości i przywią- 


zania, którym serca synow Rossyi pałaią dla wspa- 


_ niałego i zwycięskiego swoiego Monarch y. 


(z Pocz: Półn:) 
(Inne szczegóły o zaięciu Paryża, i akta urzę» 
dowe, wiadome już czytelnikom naszym , są ogłoszo- 


~ ne w pismach publicznych S. Petersburskich. 


W Imiennym Naywyższym JEGO IMPERATOR- 
SKIEY MOSCI Ukazie objawionym Rządzącemu Se- 


_ matowi przez JW. Główno Komenderuiącego w S$. Pe- 


terzburgn R. 1815 xbra 31go- dnia , między innemi 


RY 
4 


oA Ra A piera 


; 420 IMPERA TORSKA MOSC w nadgrodę gor= 
liwey ice uiącey służby przez Zwierzchność zaświad- 
 Pzoney, w części pod zawiadywaniem Policyi niżey 
wymienione osoby Naymiłościwiey mianować raczył: 
S$ztatu Wileńskiey Policyi zostaiącego w obowiązku 
Sekretarza Franciszką Królikowskiego, i Wranzlatora 
Stanisława Szkułteckiego , następnemi Officerskiemi 
rangami, których starszeństwo, w takowych rangach 
ma się liczyć Od czasù, jak kto termin prawem prze- 
Pisany w czynie wysłużył. ( z Gaz: Senackiey. ) 
z Moskwy 15 Marca v. s, 


a 3 A zyja | 
'Tayny Sowietnik N. N. Demidow, w miesiącu | 


Listopadzie, przeszłego, 1815 roku, złożył w podaru- 
ku Imperatorskiemu Moskiewskiemu Uniwersytetowi 
Bardzo rzadką i bogatą kollekcyą rzeczy, odnoszących 

ę do trzech królestw przyrodzenia. Zbiór ten skła- 
da się ze 250 przeszło rozmaitych zwierząt wy- 
pchanych , zasuszonych lub w spirytusie znayduią- 
cych się, tudzież płodów roślinnych; z 1430 muszel, 
1090 kawałków palipów, z 1250 sztuk minera- 


ów, prócz tegoż mnóstwa drobnych rzeczy i ksiąg 
rozmaitych. € 


"mił Ministra 
stem: „Strata, którą poniosły nauki podczas bytno- 
ści hieprzyiaciela w Moskwie, a szczególniey Impe- 
ratorski Moskiewski Uniwersytet, którego Museum 
“wracało na siebie uwagę wszystkich amatorów i znaw- 
ców, powinna sprawić głębokie wrażenie na każdym 
synie Qyczyzny, a poczciwemu człowiekowi, 
cemu u siebie zbiory płodów przyrodzenia, nie mo- 
na na nie spoglądać bez uczucia chęci wskrzeszenia 
tego Museum, które pod opieką Jaśnie Wielmożnego 

ana stało się jeduém z pierwszych w Europie. Po- 

Wodowany tém uczuciem i tą myślą, że familia De- 
mdowych zawsze starała się przyczyniać do po- 
«większenia korzyści Imperatorskiego Moskiewskiego 

uwersytetu, powziąłeim śmiałość poświęcić mu zbiós 


„=$ 


-O darze tym N. N. Demidów uwiado- ` 
narodowego oświecenia następuiącym li- , 


maig- ` 


rozmaitych płodów przyrodzenia , który był rozpa- 


częty jeszcze od moiego Qyca, potém zaś powiększa 
ny moią własną pracą i znacznym: nakładem , bądź tą 
w samey Rossyi, bądź w obcych kgaiach podczas po- 
dróży moich, a składaiący się dzić ze 14 szaf, z któ- 


, rych sześć zamykają w sobie minerały po wielkiey 


części znakomite albo rzadkością swoią, tail 
ścią lub ogromem; dwie pełne różnych rodzaiów mu- 
szel i konch, między temi znayduią się rzadkie, ną 
przykład: lznaczney wielkości koncha nazwana mło- 
tek; dwie z polipami czyli zoofitami jedna z wy» 
rodkami zwierząt (monstra ); inne ze zwierzętami 
wypchanemi lub zasuszonemi ze czterech klass 
pierwszych, z muślami znaiomemi pod nazwiskiem 
gwiazd morskich ( Asterias ), jaiami różnych ptaków 
i rzadkiemi roślinami. Oprócz tego jest znakomitey 
wielkości czaszka Mamutowa , ( Elephas mammonteus ( 


albo piękno- 


_ wielorybowe podniebienie, znaczney wielkości żół- 


wie, węże i inne rzadkie twory przyrodzenia. W 
nadziei, że zbiór ten przyniesie pomoc uczącym się; 
pokornie upraszam Jaśnie Wielmożnego Pana, abyś 
rozkazał temn, do kogo to należy „ przyiąć go ode- 
mnie z szafami i oddać w zupełne zawiadywanie rze-_ 
czonemu Uniwersytetowi, Pragnę z całego serca, aby 


_ on stał się nadał osnową nowego przy Uniwersytecie 


Museum, ku sławie Qyczyzny, ku czci imienia Jaśnię 
Wielmożnego Pana &c. &c.” Za dar tak ważny Im- . 
peratorski Moskiewski Uniwersytet N. N, Dómidowo* 
wi oświadczył zupełną wdzięczność podaiąc to do wia- 
domości Moskiewskich. | | 

` WIADOMOSCI ZAGRANICZNE ` 

Wiedeń dnia 21go Kwietnia n. s, 

Gazeta Uprzywilejowana Wiedeńska, 
sem Wiadomosci Urzędowe z Paryża pod 
Kwietnia, zawiera : 

„ Według umowy między Ministrami Mocarstwy 
Sprzymierzonych, a pełnomocnikami Napoleona dnią 
11go Kwietnia w Paryżu zawartey , do którey Rząd 
tymczasowy Francuski przystąpił, były Cesarz Fran- 
cuski, uczyniwszy uroczyste zrzeczenie się Francuskićy 
i Włoskićy korony , otrzymuje ‘na czas swojego ży= 
cia mieszkanie na wyspie Elbie, gdzie iemu i Człon- 
kom iego Familii pewna pensya wypłacana bedzie. 

» N. Cesarzowa Marya Ludwika, otrzyma przy 
nastąpić maiącym pokoju Xięstwa Parmy , Placencyi 
i Gwastalli , iako żupełną własność , która przeydzie 
na iéy Syna, z tytułem Xięcia Parmy i Placencyt. 

„ Napoleon znayduie się ieszcze w Fontainebleau 
gdzie otoczony małą liczbą dawnieyszych sług swo- 
ich, oczekuie swego odiazdu ria wyspę Elbę. F. "M. 
L. Baron Kóller, Cesarsko-Rossyyski Jenerał Hrabia 
Szuwałow , i Królewsko- Angielski Półkownik Lord 
Burghers, maią mu towarzyszyć w tey podróży. Ną 
gościncach przez miasta Auxerre, Autun; Lugdun, 
i Grenoble, aż do iednego z portów południowych są 
rozstawione eskorty wojenne. kk 

„ Cesarzowa Marya Ludwika, aż do dni 
Kwietnia znaydowała się w Orleanie , g 
dnia przybył Xiąże Paweł Esterhazy, 
imieniu Cesarza Austryackiego , aby się udała dọ 
Rambouillet, gdzie ta Pani dnia 12g0 w pożądanóm 
zdrowiu przybyła. z 

» Miąże Metternich Minister interessów zagrą- 


pod napis 
dniem 13 


? 


a 1389 
dzie tegoż 
ł wezwał ją w 


i 
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nicznych, i Sekretarz Stann W. Brytanii Lord Castle- 
redg dnia 10g0 Kwietnia przybyli do Paryża. 

„ N. Cesarz Austryacki dnia 15go był spodzie- 
wany w Stolicy Francyi, gdzie na jego przyięcie wiel- 
kie czynią przygotowania. J. K. W. Monsieur, Hr. 
Artezyi powita go na czele całey Gwardyi Paryskićy, 
J. C. Mość mieszkać będzie w Pałacu Xiężney Borg- 
hese na przedmieściu St. Honoré. 

a 
Abdvkacya ©. Napoleona 
(Tłumaczenie literalne z Monitora ) 

„ Ponieważ Mocarstwa Sprzymierzone oświąd- 
czyły, iż do przywrócenia powszechnego pokoju 
w Europie, osoba C. Napoleona iest iedyną prze- 
szkodą; przeto C. Napoleon ze swoićy strony o- 
świadcza, iż on, wierny przysiędze swoićy , imie- 
niem swoićm i swoich następców zrzeka się Fran- 
cuskiego i Włoskiego tranu, i gotów iest, wsze|- 
ką żądaną ofiarę, Życie nawet poświęcić interes- 
sowi Francyi. Dano w Pałacu Fontainebleau , dnia 
11go Kwietnia 1814. 

( Podpis ) : 

Za zgodność Kopii. i i 
Dupont -( de Nemours ) 

Sekretarz Rządu Tymczasowego. 
(kz Gaz. Uprzy. Wiedeń. 

Gazetą Dostrzegacz Austryącki zawiera z Moni” 
tora co następuie: 

Przybycie J. K. W. Hr. Artezyi , Monsieur , do 
Paryża. SASKI 

Wypadki dnia 12 Kwietnia 1814 zaymą naypięk= 
nieysze karty dzieiów Francyi. Wjazd jednego z po= 
tomkow Henryka IV do Paryża, jego przybycie do 
Kościoła Notre Dame, dla złożenia dzięków Naywyż- 
szemń za nadzwyczayne wypadki, które Francyą po- 
wróciły pod Qycowskie berło Burbonow, nakoniec po 
tylu nieszczęściach i tak długiem oddaleniu powrót 
jednego z tey familii do dawnego pałacu Oyców , są 
to zdarzenia, których wierny obraz należy do Hi- 
storyi, a których my tu rys lekki podamy. 

O południu członkowie Rządu tymczasowego, 
Konimissarze Departamentu Ministrów , Municypał- 
ność, i liczne oddziały Gwardyi narodowej Pary- 
skiey, udali się do rogatek Bondy, gdzie o godzinie 
aszey ukazał się J. K. W. Brat Królewski, otoczony 
W ielkiemi Urzędnikami swoiego dworu i gronem Mar- 
szałkow Francuskich —— Monsieur i otaczaiące go o- 
soby były konno. J. K. W. miał na sobie mundur 
Gwardyi narodowey Paryskiey. 

W tey samey chwili członkowie Rządu tymcza- 
sowego, prowadzeni przez Mistrzów Ceremonii zbli- 
żyli się do Xiążęcia, do którego, Xiąże Benewentu 
miał następną odezwę. 

„ Monseigneur! Radość, którą czniemy w tym 
dniu odrodzenia, ješt niepodobna do wyrażenia, kie- 
dy Xiąże, Brat naszego Króla, z tą boską dobrocią, 
jaka wspaniały jego dom cechuie, przyymować ra- 
czy hołd naszego tkliwego wzruszenia i pełney usza- 
nowania podległości. ”? ' 

Na to Xiąże dał w. następnych słowach odpo- 
wiedź : 

„ Mości Panowie członkowie Rządu tymczaso- 
wego! Dziękuję wam zato, coście dla dobra oyczy- 
zny uczynili. Jestem tak wzruszony, że tego wszyst- 
kiego > co cznię, wyrazić nie zdołam. Już odtąd ża- 
dnego rozdwoienia — Pokóy i Francya! Widzę na- 
koniec, że się tu nic nie odmieniło, prócz tego tyl- 
ko, że jednym Francnzem jest więcey. 


Napoleon 


Tu nastąpiły wołania, niech żyie Król! niech ży- 


ie Monsieur! niech żyią Burbenowie | 
Gdy Kiąże wjechał za rogatki, zbliżył się Baron 
Chabrol Prefekt Departamentu Szkwany , i miał na- 
stępną mowę: Taa 
/. „ Monseigneur! po dwódziesteletnich cierpieniach 
Fravcya ogląda z radością tę familią, która przez ośm 
wieków zapewniała jey szczęscie i sławę. Miasto Pa- 
ryż, ten przednieyszę przedmiot miłości swoich Kró- 


- 


low, liczy ten dzień za nayświetnieyszy, jakie od po- 
czątku Monarchii dla niego kiedykolwiek jaśniały. 
» Cała Francya wzdycha za powrótem swoiego 


Króla: oczekuie od niego podokney miłości i spodzie- . 


wa się pod Qycowską władzą potomków S, Ludwika 
i Henryka IV. odzyskać tak upragnioną spokoyność. 

„ Nieszczęśliwe czasy, które jednak nie były bez 
chwały i świetności dla Francyi, nie zmieniły chara- 
kteru tego szlachetnego narodu: opiekuńska Władza 
połączy wszystkie życzenia, wszystkie interessa, i 
wszystkie mniemania. Woiownicy, Radcy, Obywa- 
tele, wszyscy Francuzi, znayduiąc w sercu swoiem 
ten zarod miłości, która ich zawsze jednoczyła ze 
szlachetną krwią Burbonów, jednym duchem ożywie- 
ni, jedną odtąd będą składali familią. z 

» Przyymiesz W. X. Mość życzenia tego ludu, 
który się dla ich oświadczenia, tłoczy około jego oso- 
by. Serce twe będzie wzruszone, oglądaiąc te miey- 
sca pełne pamiątek wspaniałych przodkow twoich, 
które ci tak drogiemi były. Usłyszysz wszędzie od- 
głosy radości, uyrzysz nadzieię wznoszącą wszystkie 


serca, a sczczęście oyczyzny pocieszy twoie dlugie cier- ` 


pienia. ;, 

Monsieur słuchał tey mowy z nayczulszą dobro- 
cią, i odpowiedział z tą szczerością pełna przyie- 
mności, jaka szczególniey dom Burbońow cechuie. 

Stąd cały ten orszak udał się przez przedmieście 


 1ulicę St. Denis, do Metropolitalnego Kościoła. Wo- 


łania radośne przebijały powietrze, nacisk ludu tak 
był wielki, żę wstrzymywał postęp orszaku, i była 
trzecia godzina po południu, gdy Xiąże przybył do 
Kościoła ZVotre - Dame. - 

W Kościele zgromadzeni byli wszyscy przytomni 
w Paryżu Kardynali, Arcybiskupi, Biskupi, i całe 
duchowieństwo Metropolii— Ozdoby Kościoła i zgro- 
madzenie nayznakomitszych osób, czyniło bardzo po- 
ważnym i wspaniałym ten widok — J. K. Wysokość 
oczekiwany przez Kanonikow w paradnych ubiorach 
w wielkich drzwiach Kościoła , był przyięty pod bal- 
dachimem , i natychmiast w progu świątyni., padł na 
kolana składaiąc dzięki Bogu, i błagaiąc Iwórcę o 
dobro Fraucyi. Abbé Lemire miał do Xiążecia mo- 
wę w imienin Kapituły, na którą Xiąże odpowie- 
dział; a gdy wszedł do Kościoła, odezwały się zno- 


wu tysiączne odgłosy, niech żyie Król, niech ¿yie Mon- 


sieur! &c. 

Potóćm Baron Cramayel, który sprawował urząd 
Mistrza Ceremonii, zaprowadził Xięcia na wystawio- 
ne mu pod baldachimem krzesło: za tém stały krze- 
sła dla członkew tymczasowego Rządu —— po prawey 
stronie Xięcia stał Jenerał Dessolles dowodzący gwar- 
dyą Narodową Departamentu Sekwany, Marszałkowie 
Francyi, i Kommisarze Departamentu Ministrow ; 


przed krzesłem stali Mistrzowie Ceremonii i ich po- - 


mocnicy. 


Entuzyazni, który ożywiał Francuzow , zdawał 


się przechodzić w serca woiownikow Mocarstw Sprzy- 
mierzonych, tey ceremonii przytomnych: tak, że 
Europa cała, reprezentowana w Paryżu, przez kwiat 
swego teraznieyszego pokolenia, żdawała się przysię- 
gać sobie wieczystą jedność i pokóy. 

Gdy Duchowieństwo zaięło mieysca swoie, or- 
kiestra odegrała hymn .Te Deum! po którym nastąpi- 
ło, Domine salvum fac Regem. 

Po zakończoney ceremonii J. K. Wysokość z tąż 
okazałością został odprowadzony do drzwi Kościoła, 
a potem siadłszy na konia przy radośnych okrzykach 
ludu, który się uniesieniom swoiego serca zupełnie 
oddał, przybył do Pałacu Thuilleries. 

Jak tylko J. K. W. wjechał do tego pałacu, uka- 
zała się na pawilonie środkowym tey budowy biała 
chorągiew, którą tysiącznemi okrzykami powitał lud 
napełniaiący ogrody i dziedzince. Przed weyściem do 
appartamentow /J. K. W. przejeżdżał się wśród szere- 
gow gwardyi narodowey , z wielą gwardzistami fa- 
skawie rozmawiał, wielu uprzeymie podawał rękę- 

Wieczorem stolica z dobrey woli mieszkańcow 


dał 0 


. radości ludu powrócili 


ka XVIII. 


+ 


i przepysznie była oświecona — Na teatrze dane było 


Polowanie: Henryka IV. sztuka, którey od lat 20 nie 


grano. W przestankach między aktami spiewano wier- 


sze na chwałę Mońarchow Sprzymierzonych, i domu 
Burbonów , które publiczność, przy okrzykach niech 
żyle Cesarz Alexander! niech żyią Monarcho- 
wie Sprzymierzemi! niech żyle Król! powtarzać kazała. 
0 ÓW 
Uroczystość na placu Ludwika XV. 

Wczoray w niedzielę dnia 10go Kwiet. gwardya 
narodowa Paryska wraz ze Świtem dnia stanęła pod 
bronią i wyruszyła na rozmaite” przeznaczone sobie 
stanowiska. Podług ustawy Rządu Tymczasowego i 
rozkazow dowodzącego Jenerała przypięła ona białe 
kokardy. 

W oyska sprzymierzone stanęły w liniach od Bu- 
Jewardu przy arsenale aż do Bulewardu de la Made- 
iaine. O południu Monarchowie Sprzymierzeni, Na y= 
iaśnieyszy Cesarz Alexander i Król Pru- 
ski w towarzystwie Xięcia Schwarzenberga, kilku Mar- 


szałkow Francuskich, tudzież liczny i świetny Poczet: 


Jenerałow od rozmaitych korpusow, odbyli rewią tych 
Woysk, które naypięknieyszą miały postawę. Po re- 
Wii NN. Monarchowie rozkazali przeciągać przed so- 
bą woyskom. Infanterya stanęła przy wstępie placu 
ulicy Królewskiey około wzniesionego w środku, na 
tę religiyną uroczystość, ołtarza; kawalerya stała w 
szeregach naprzeciwko Allei pól Elizeyskich, i Weu- 
illy, Siedmiu Kapłanow obrządku Greko - Rossyy- 
skiego odprawiało nabożeństwo, w czasie, gdy woy- 
ska przeciągały. O godzinie a1szey okrzyk woyska, 
tudzież odgłosy zgromadzonego tłumnie na ten widok 


ludu zwiastowały przybycie Monarchow. Żbliżyli się 


oni ze swoią świtą do ołtarza, i natychmiast ciż Kapłani 
Zaczęli spiewanie hymnu 7e Deum. W momencie udzie- 
lonego błogosławieństwa Monarchowie i całe woysko 
Padło na kolana , i przyjęło je z głębokićm uszano- 
Wariem, Za danym znakiem %ahuczały działa. Po- 
tym Kapłan celebruiący dał Monarchom i osobom ich 


„otaczającym krzyż de ucałowania. 


 sSkończenin tey religiyney uroczystości, Mo- 
narchowie siedli znowu na konie i wśród okrzykow 
> do swoich pałaców. 
Naypięknieysza pogoda sprzyiała temu obrząd- 
kowi. Nigdy Pamięć tego dnia nie wygaśnie w ser- 
cach Paryżanow, Nigdy mieszkańcy tey, stolicy nie 
"e Pomną, że zwycjęzką i opiekuńcza ręka tych mą- 
drych i wielkomyślnych Monarchow , którzy nie jak 
zdobywcy, ale jak zbawiciele Francyi weszli do tey 
Stolicy, powróciła ich oyczyznie swobodę, dawny i 
ukochany dóm jey Królow, a światu całemu pokóy i 
szczęście. ( Oestr: Beob: ) : ą 
Berlin dnia 21go Kwietnia n. s. ` 
Królewskie Wielkorządztwo woienne uwiadamia 
publiczność, iż podług urzędowych wiadomości z głów- 
ney kwatery odebranych, Napoleon Bonaparte dnia 
11g0 Kwiet. podpisawszy akt abdykacyi, był jeszcze 
w Fontainebleau, lecz w następnych dniach miał się 
udać na wyspę Elbe, położoną na brzegach Włoskich. 
a Z całey jego świty, jak słychać było, tylko Marsza- 
łek Pałacu Jen. Bertrand i dwóch Adjutantow zostać 
przy nim mieli. Oczekiwano w Paryżu przybycia 
Cesarza Austryackiego 1 Króla Francuskiego Ludwi - 
t í anclerz Hardenberg, Xiąże Meternich i 
ord Castleregg dnia 10go z Dijonu przybyli do Pa- 
ryža, w tym Prawie czasie, kiedy na placu Ludwika 
XV Monarchowie, Wwoysko i lud Francuski, przy u- 
roczystym obrzędzie składali dzięki Panu Zastępów 
w odśpiewanym hymnie Te Deum. Monitor pod d. 
aatym zawiera tkliwe bardzo adressa do Rządu tym- 
<zasowego, tłumaczące wdzięczność i radość powszech= 
nı z oswobodzenia od tyranii, __ W oyska Sprzymie- 
rzone dnia 1ogo Kwiet. rozłożone będą w obszerniey- 
szych kwaterach , gdzie aż do podpisania powszech- 
nego pokoiu zostaną. — Udzielamy otćm publiczno- 
ści, poniżey, dókładnieyszą 


c > l ; : ; 
eldm. Blueder, dla niezdrowia s Zostanie w Paryżu, 


w szczegułach wiadomość. * 


Jenecała Kleista i Gneisenau Król Jegomość równie w 
Paryżu przy osobie swoiey zatrzy mał. 
Berlin dnia 20g0 Kwietnia 1814. 
Królewskie Wielkorządztwo woienne kraiow mię- 
dzy Odrą i Elbą. 
| v. Z”Estocq.| 
Rozłożenie. 
Woysk Sprzymierzonych we Francyi 
Armia Południowa w Depart. Mont Blanc, De- 
re, Rhone , de PAin, Leman, de la Saone i Loire. 
Armia Szląska: Korpus Jen, Yorka w Depart. 
Pas de Calais. Korpus Jen. Kleista w Depart. de la 
Somme. Korpus Jen. Biilowa w Depart. du Nord. 
Korpus Jen: Woroncowa w Depart. de Oise. Kor. 
Jen. Langerona w Depart. de l’Aisne, 
Sakęna w Depart: des Ardennes. 
Główna Armia. 
Gwardye i Rezerwy Rossyyskie i Pruskie, tu- 
dzież © batalionow Grenadyerow Austryackich i dwą 
regimenta kawaleryi zostają w Paryżu , a dla swego 
utrzymania maią przydane Departamenta, dę Seine 
& Oise, de Seine & Marne. i 
6ty korpus armii pod Jen. Rajewskim w Depart. 


Biilow. 


Korpus Jen. 


de la Marne. 


5ty korpus pod Feldm. Wrede, w Depart. Vos- 
ges i de la Meurthe. 

4ty korpus pod Królewiczem Wirtemberskim w 
Depart. de PYonne, i de Anbe, 
\ Sci korpus pod Jen. Giulay, w Depart. de la 5 
Cote d’ Or. . ; 

Odwody kawaleryi Austryackiey w Depart: de 
la Haute-Marne. ; 

Woyska Francuskie w Depart. de Seine inferieu= 
re, i w innych przyległych. ( z Gaz. Berl. ) 

Paryż dnia 12g0 Kwietnia ns-s, : 

O ostatkich wypadkach, które poprzedziły Akt 
abdykacyi Bonapartego Gazety Paryskie zawierają, 
co następuje: ` + 4 A 

Jeszcze dnia 4go Kwiet. Napoledn w Fontaina- 
bleau wydał wyrok, że każdy, przy kimby znalezio- 
na była jakakolwiek gazeta Paryska od czasu wey- 
ścia tam Sprzymierzonych drukowana, będzie roz- 
strzelany. Lecz w tymże dniu Marszałkowie i Jene- 
rałowie już mieli dokładną wiadomość o wszystkich 


"wyrokach Senatu i Rządu tymczasowego. Napoleon 


w tych krytycznych okolicznościach, udaiąc spokoy- 
ność umysłu, rozkazał wystąpić na rewią szczupłemu 
hufcowi żołnierzy, którzy jeszcze mu pozostali. Na 
rewii rzekł do niego Marszałek Ney: „Nie masz, 
Panie, innego ratunku, tylko wyrzec się tronu. , 
Bonaparte udał jak gdyby tego nie słyszał, i óbjez- 
dżał daley linie. Zaledwie się jednak skończyła pa- 
rada, Marszałek /Vey poszedł za Napoleonem do zam- 
ku, i zapytał go w jego Gabinecie, czyliby wiedział 


` co w Paryżu, i co w Senacie nastąpiło? Nie wiem o ni- 


czém, odpowiedział — Naówczas:. Ney podał mu ga- 
zety , które miał przy sobie, a Bonaparte ndaiąc, że 
je czyta z uwagą, myślał tymczasem jaką dadź od= 
powiedź. — Po chwili milczenia rzekł--— Cóż my- 
ślisz o tém wszystkićm , Marszałku ? W.C. M. musisz 
złożyć koronę, cała Francya tego żąda. — A Jeneran 
łowie, zapytał, tegoż są zdania? —. tak jest, N, Panie.-—. 
A woysko ? — tey samey myśli, — W tym momen- 
cie wszedł do gabinetu Marszałek Lef.vre i tonem mo- 
cnym itwardym rzekł: „ Jesteś zgubiony ? Nie chcia- 
leś nigdy słuchać twoich przyiacioł; oto Senat ogło- 


„sił oię za pozbawionego tronu „ — Bonaparte zbladł 


cały iłzy płynęły z jego oczu. Wkrótce jednak przy- 
szedłszy do siebie, podpisał oświadczenie, przez „któ. 
re składa koronę na rzecz swoiego syna ( właśnie jak 
gdyby tym mógł rozrządzać, czego już nie posiadał.) 
-` Dnia 5go o z1stey przed południem kilku Jene- 
rałow udało się do Xięcia Bassano , (który sam pra- 
wie z Bonapartym przebywał,) i nalegali na niego, ` 
aby odwiodł Napoleona od zamihru ukazania ua pa- 
radzie. Nie zezwolił jednak na to, przybył na para- 
dę, lecz nie bawił nad dziesięć minut, i był wido= 


U 


cznie zamyślonym i smutnym. Tegoż dnia Bonapar- | 


te ułożył nowy plan, który Xięciu Bassano wygoto- 
wać i podpisać rozkazał, aby z pozostałemi jeszcze 
ekolo dwódziestu tysięcy ludzi udadź się do Włoch, 
i tam się połączyć z Wicekrólem — Rozkazał potym 
zawołoć do siebie Xięcia Reggio ( Oudinota) i, zapy- 
tał go: czyli woysko póyśdź za nim zechce — By- 
naymniey, odpowiedział Marszałek — W. C. M. zrze- 
kłeś się tronu — Tak jest, ale to pod pewnemi wa- 
runkami — Żołnierz wte rozróżnienia nie wchodzi, 
lecz zbużowy woyną, słusznie lub niesłusznie sądzi, 
że ponieważ złożyłeś koronę, nie masz więcey pra- 
wa mu rozkazywać. — Z tey więc strony nie masz 
nic do czynienienia; muszę oczekiwać na odpowiedź 
z Paryża. — s q 
"Miedzy 1stą i 1szą godziną w nocy przybyli Mar- 
których jako pełnomocnikow Bonaparte 


szałkowie. 
3 Pierwszy wszedł do gabinetu 


do Paryża wysy łał. 


Marszałek Wey. — Czy pomyślnie poszły rzeczy, py- 


„ma dragrm;odjeżdź 


tul go Napoleon — W części tylka Co do Regen- 
eyi nic wskórać nie mogłem = WE rewołucyach po- 
spohcie nie zwykło się cofać kroku. — Dzisieysza re- 
wolnucya nie jest wyiątkiem w tym względzie =, Kro- 
ki na'ze były zapózne — Jutro się Senat oświadcza, 
j Burbonowie na tron powracają — Gdzież mam prze- 
bywać z moją familią — Gdzie W.C. M. zechcesz — 
cobyś sądził, gdyby ci przeznaczono wyspę Elbę z do- 
chodem sześciu milionów — Sześciu milionów — to 
iest za wiele — widze, iżsię losowi poddadź potrze- 
ba L- na tem zakończyła się rozmowa. (z Gaz: Berl:) 
de. Gazety donoszą, że Napoleon aż do dnia 
1ie0 Kwietnia, to iest do aktu abdykacyi bywał co- 
dziennie na paradzie coraz zmnieyszaiącey się liczby 
sw oieya woyska, że rozdawał ieszcze ozdoby legii bo- 
nerowey, anawet oficerom niektórym dochody i do- 
bra w Niemczech — Tym czasem korpus iego co- 
dziennie nbywał: Żołnierze opuszczali Wyznaczone so- 
bie na przedpocztach stanowiska, a Officerowie jeden 
żali do Paryża dla przypatrzenią się 
udkoim i nastepionym odmianom , skąd inż wię- 


Ah ji ; ; k> 
alı- Bonaparte przez większą część 


cey imerpowrac 


"daia przebywał w głębi pokoiow zamku: Fontaine- 


„rescot. 


bleau , isam tylko Xigże Bassano miał wolny do niego 
przystęp. EJ | 

Rząd odbiera codziennie mnóstwo adressów i 
przystąpień nayznakomitszych duchownych i świeckich 
osób ;, wymienieimy tu niektóre : Arcybiskup Paryski, 
Kardynał Maury , Biskupi Mechliński, Arraski, ( La- 
tour d? Auvergne ) Wersalski, Kardy nał Cambaceręs 
( w Ivetot )— Xiąże Arcy Kanclerz Cambaceres ( w 
Blois ) Wielki Sędzia Xiąże Massa , Sic. — Ex-Xiąże 
Neuszatelski Berthier , Marszałkowie Xiąże Gdański , 


ww ZPOW a 


Lefevre, Jourdan, (który dowodzi w Rouen ) Qudi- 


mot, Senator Jenerał Villemanzy, który razem dogo- 
si, Że Jenerałowi Maison, będacemu w Lille, zlecił 
już to wszystko, czego wymagóły okoliczności , Jene- 
rałowie Huilin, Nansouty, Milhaud, Moritz, Mathieu, 
Valmy (syn Marszałka Kellermara ) Xiąże Placencyi, 
( syn dawnieyszego Dyrektora Lebrun. ) 

Senator Hrabia Fontanes, iest potwierdzony w 
Urzędzie Wielkiego Mistrza Uniwersytetu Francu- 


skiego, l 


Naczelnikiem fnżynieryi mianowany Jenerał Ma- 
Ustawy Rządu. Tymczasowego 
(1. Ponieważ na rozkaz złożonego w dniu $m 
Kwietnia z tronu Władzcy , kilką dniami przed wey- 
ściem do Paryża woysk Sprzymierzonych , znaczne 
surumy pieniędzy wybrane, 1 na kilku powozach we- 
wnątrz kraju odesłane zostały, a nadto po drodze, 
wiele pieniędzy z Departamentów , Z kass dóbr na- 
rodowych , a nawet z publicznych pobożnych usta- 
nowień , jako to Szpitalów i domów sierot, w tym- 
Że celu wywieziono; tedy Rząd zaleca, aby wszyst- 
kie takie transporta, na każdem mićyscu, gdzie sta- 
rą zatrzymane były, a przewodnicy 1 eskorta zmu- 


szóną do edproWadzenia ich i oddania w ręce pierw- 


wszćy zwierzchneści mióyscowćy ; kaźdy też, ktoby 
o drodze i mieyscu, dokąd poszły, ebo- 


wiedział , 


2. Westfalski Jenerał dywizyi Hammerstein, Mas 


ior Luzow, (* ) i inni w zamku Saumur. zan:knięci Prue | 


scy Oficerowie — Kardynał Maithei, Dziekan Kar- 
dynalskiego Kollegium, zatrzymany w Alais, i inni 
na różnych mieyscach aresztowani KĶKardynali — 


Nakoniec 800 wieśniakow Hiszpańskich w twierdzy - 


Figneras zabranych, i do Brest i Rochefert na galery 
wysłanych, gdzie równą karę i los, ze skazanemi za 
zbrodnie na galery, ponoszą, natychmiast uwolnić. 
5. Ustawa przeszłego Rządu, iż wszyscy Syno» 
wie, w publicznych zakładach, sposobem woiennym 
wychowani i cwiczeni bydź maią, sprzyiaiąca iedy- 


nie systematowi Militarnemu , iest odtąd zniesiona, 


i wolno iest Rodzicom synow swoich z tych ustano- 

wień odebrać, i według ich woli i potrzeby oddadź 

na naukę do tych szkoł i Liceow, iakie im się zda- 

wać będą. 7 
Frankfort a5go kwiet. n. s. 

Dziś Półkownik Hardenbrock odiechał stąd dla 
zawarcia konwencyi względem zajęcia twierdzy Mo- 
guncyi przez woyska Sprzymierzone. Mówią po- 
wszechnie, iż załoga tey twierdzy uznała iuż Lu- 
dwika XVIII. 

Bruzelia dnia 11go kwiet. n. s. 

Po zawczoray przyiechał tu Xiąże Szwedzki i 
dziś odiechał iuż do Paryża. Ctęść wóyska Szwedz- 
kiego pierwiey ieszcze tu przybyła —— Poddanie się 
„śłntwerpij niebawnie nastąpi: głównieysze trudno- 
ści, iuż są ułatwione, kommunikacya pocztowa iuź 
się rozpoczęła. \ 

Londyn 1go Kwietnia n. s. 

Jey Cesarska Wysokość Wielka 
Xiężna Katarzyna dnia wczorayszego O g0- 
4. przybyła do tey Stolicy. Dniem wprzódy wysia= 
dła ta Pani na ląd w Sheernes i tam powitana Imie- 
niem Kięcia Regenta przez Jenerała Turner i Pólko- 


A 


wnika Bloomfield, od Hrabiego i Hrabiny Lieven przy- | 


ięta była. Ogodziniey a1tey zrana w paradnym po- 
iezdzie Xięcia Regenta w Assystencyi lekkiey kawa- 
ryi i licznego orszaku wyiechała z Sheerness. MXią- 
że Klarencyi podał iey rękę gdy wysiadała do domu 
Escudier, i natychmiast Xięciu Regentowi o przybyciu 
Jey Cesarskiey Wysokości doniosi. W iel- 
ka Xiężna potćm iadła obiad u Xięcia Regenta 
z Królową, tudzież z Xiążętami i Xiężniczkami a 
Królewskiey Familii (zG. Berl.) 
Londyn dnia 8go Kwietnia. 

Lord Wellingtou pod dniem 25 Marca n. s. do- 
nosi z Samaton, że Soult z taką prędkością cofnął się 
do Tuluzy, że nasza letka kawalerya mało tylko licz- 
bę ieńcow na nim zdobydź mogła. Wellington znay- 
dował się tylko o 6. godzin od Tuluzy, Marszałek 
Beresford postępował z Bordeaux dla zupełnego ści- 
śnienia Marszałka Soulia. 

Lucyan Bonaparte ma zamiar opuszczenia miey- 
sca swoiego pobytu nie daleko W'orcerster, i w tera- 
zaieyszey zmianie okoliczności, powrócenia do wio- 
ski Rufinella , którą posiada nie daleko Rzymu. 

VW IADOMOSŚCI ROZMAITE. 

Jeden dziennik Francuski czyni następną Uwagę: 
„W pałacu Fontainebleau Bonaparte widział nagle 
wypadaiące z ręku przywłaszczoue sobie terło. 
tu go los dosiągł, i tem pyszny Władca narodow tu 
został ich jeńcem. Tu, w tymże pałacu widzi się 
zamkniętym, który nie dawno był więzieniem wy- 
sokiey i szanowney głowy Kościoła Katolickiego; nie- 
widoma prawica awięziła go w tym mieyscu, gdzie 

-on nie dawno występną ręką zamykał Starca, 4 wy- 


5 : £:e ja . „å 
* sekiey swoiey dostoyności i ze swoiego osobistego cha~. 


rakieru, tak godnego poważania. 


í 


Jenerał Borstel dnia 4go Kwiet. wszedł do Com- | 


Ra 


piegne. * Załoga tego miasta otrzymała pozwolenie u- 


daniasię do Paryża dla przyłączenia się do woysk Se- 
natu, które są pod dowództwem Jenerała Desolles. 


(*) Gazeta Berl: twierdzi, iż w mianowaniu Maiora Du- 


zow , myli się Monitor. W zamku Saumur znayduią' 
się Oficerowie od tego korpusu, attakowanego podstę* 
pnie po zawartym w 1815 rokn rozeymie, ate Maior 
Łuzow, tam nie był, i teraz znayduie się przy Wóysky 


= | 3 : iy domieké Kierz CNN mame 


Bozwala się drukować — ZN iem 


zewski' Członek Komitea Cenzury. W” Drukarni Dyecezalney y XX. Missyonar tość 


DODATEK 


DODATEK DO GAZETY KURYERA LITEWSKIEGO Nro 55. © 


N. 2,257. ; i l 
Ogłoszenie od Kommisyi Sądowcy Edukacyiney. 

< ő Kommissya Sądowa fdukacyina na Gubernie 
' Litewskie , Białoruskie, Minską i Obwod Białos ocki 
ustanowiona, do wiadomości podaie: iż dla wyrę- 
czenia tak samey summy kapitalnćy Rubh srebruych 
12,535 kopieiek 534, iako też procentów od tćy 
 summy z powodu niewypłatuości zaległych, Dobra 
ę ewikcyi zatęż summę uległe, do dziedzictwa Chorą- 
żego Witebskiego Wincentego Hłaski nalężące, w 
_ Gubernii Mohylewskiey, Powiecie Siemieńskim leżą- 
ce, przez publiczną licytacyą na zysk funduszu Edu- 
_ kacyinego wyprzedawać się będą w terminach: pierw- 
szym: dnia g9g0- Maja, drugim dnia 4go Czerwca, 
trzecim i ostatnim: dnia 10go tegoż miesiąca Czerw- 
ca biegącego 1814 roku —— Zyczący przeto pomie- 
nione Dobra Wiacior nabyć, bądź za gotowe pienią- 
dze, bądź przez ubeśpieczenie snmmy kapitalney na 
pewney, swobodnćy i summie téy z przyliczonemi 
procentami odpowiadaiącey ewikcyi, wzywaią się, 
aby na powyżćy oznaczone termina li ytdtyi w mie- 
ście Wilnie w Sali posiedzeń téy Kommissyi w do- 
mu na Ulicy Zamkowey pod Nrem 107 jawili się. — 
O czóm dla wiadomości po trzykroć do Gazety Ku: 
ryera Litewskiego podać , a dla opublikowania po Gu- 


berniach Litewskich, Białoruskich, Minskićy i Obła-- 


sti Białostockićy, przy kommubikacyach Rządom Ga- 


bernskim przesłać Obwieszczenia Exemplarze taż Kom- . 


missya determinuie. Dnia 11go Apr. 1814. roku. 
Sowietnik Stanu Antoni Dyz. Lachnicki Kommisarz.: 
Adam Hrabia Chieptowicz. 
Marcin Zaleski Kommisarz. 
l M. Dmochowski Pisarz. 
OBWIESZCZENIA SĄDOWE. 
1 Od Mińskiego Głównego Sądu 2go Departamen- 


tu czyni sie wiadomo , ażeby dla podpisania sporzą- ` 


 dzonego Extraktu w Apellacyyney Sprawie Wileń- 
„skich Woyskowiczow Leona brata, i Alexandry sio- 
stry Horainow, a równie byłey lLuitewskiey Skarbo- 
wey Komniissyi Regentow Józefa i Veressy z Horai- 
Row Stańskich, z PP. Unichowskiemi, Daszkiewicza- 
ne; Kowierskimi, Adamem i Joachimem Wołodko- 
wiczami, Ancutami, Obuchowiczami , Korsakami , 
Kołkowskimi, woysk Francuskich Jenerałem Janem 
Wołodkowiczem, Potockimi, Rossieńskimi i innemi, 
względem pozostałego po Woyskich Wileńskich Ale- 
Xandrze i Konstancyi z Wołodkowiczow Horainach 
spadku, jako Sukcessorowie zmarłego Horaina, tak 
równie i inne należące do tey sprawy. strony, nie- 
odmiennie w ciągu sześciomiesięcznego termina, li- 
cząc ten od pierwszego wydrukowania w Gazetach, 
la uczynienia wyżey rzeczonego pod Extraktem pod- 
Pisu ręki, sami osobiście albo przez swoich umoco- 
wanych stawili się w tym Departamencie. —— Po u- 
płynieniu zaś takowego terminc, Departament postą- 
Pi stosownie do wydanych: na taki przypadek Uka- 
gow, Dnia 11go Kwietnia 1814 roku. 
| Sekretarz Grzegorz Borodzicz. 
ZE 
Dekretu Remifsyynego Sądu Głł: 2go Departamentu 


y Na skute 
R. 


Guhernii rodzienskie iesi i 
i i i y— Roku 18r4 Miesiąca Februaryi 23g0 
<ra d _JP. Józefem Danieyko byłym Kommiłsarzem Cy- 


oyskowyry Pttu 
Pretensorami z drugiey st 


iątkow wspomnionego W 


Nowogr: jednym , a jego Wierżycielami i 
© fs zde Sąd Taxy i Exdywizyi ma- 
d A TARD anieyki przeznaczającego= Sąd tenże Ta- 
ap Siwe owenii podpisanych głożony, do e ja -Basina , 
l paai E f akta leżącey , w terminie przez powyższy De: 
si ódzki awszy, pomiar ,pomienioney majętności Ba- 
ina w Nowogródz im , a Folwarkow Zapola i Meluzyna czyli Pu- 
tielowce zwanych w Lidzkim Powiecie leżących, udeterminował 
omportacyą papierow nawzaiem między stronami na dzień 1 Ma - 
a Roku idącego 1814 Z przeznaczeniem ich Persyst ż 5 i 
ramek ; i DTE ky: systencyi do dnia 
31 Julii, oraz Akta yeyi, kalkulacyi i Weryfikacyi postanowił 
czynność swoią ku ostatecznemu rozwiązaniu rzeczy i pore 
Się Sądy na dzień 20 Augusta Roku tegoż odłożył, Zeby więc jest 
k, du pomienionego w Józefa Danieyki i jego maiątkow R jakie- 
| Siok bądź mogące się stesować pretensye na dopioro wzmieniony tere 
| P do mieysca Exdywizorskiey Juryzdykcyj , to jest do maiętno- 
|" Basina przybywali, i z papierami sobie służącemi Popisywali się, 


«wiecie Grodzieńskim leżące iest zamierzony — Wzywa się przeto 


* go drugiego dma, 


obowiązuie ; i że stosownie do Dekretu Sądu Głłgo, kto do pomienio= 
ney Exdywizyi nie przyidzie , tracić 'swoie pretensorstwo „będzie, ©= — 
strżega, i tę awizacyą potrzykrotnie do Gazet podać determin 
Działo się w Basinie «814 Aprila 17 dnia Wo UB 
Michał Kuncewicz Exdywizor Prezyduiący: z PR. 
Ludwik Andrzeykowicz Exdywigor. r ERAM 
Leonard Dowgierd Exdywiwor. s 


RAE i ENAT A 
2 Sąd Tayitorsko-Exdywizorski Dekretem Sądu Głównego 2go 
Departamentu Grodzień. na podział majątku JW. Józefa po 
na Marszałka Powiatu Prużańskiego naznaczony ma dniu gm Mare 
ca 1814 roku w majętności Czzehew Powiecie Prużanstim Guler- U: 
nii Grodzieńskiey połosoney czyuność sobie poruczoną fozpocząły J 
koraportacyą aa JW. Marszałku Bułharymme iak równie na Kredy= - 
torach i Pretensorach ua dzień 18: Ortobra agia roku do Kantel- , 
łaryi' Zieroskiey Powiatu Prużańskiego przeznaczył , i termin pow=. 
tórnego ziadu do dnia zigo Octobra tegoż roku odłożył, -w któ=- 
rym to terminie, że ostatecznie czynność swoią ukończy , a dia 
niestewaiących i z pretensyami nieprzychodzących Kredytorów amis- 
sya Łapisaną Zostanie tence Sąd Fxdywizorski przez Gazetę zawia* 
daraia. Datt w Czachew 1814 roku miesiąca Marca ggo dnia, 
Wincenty Trębicki Prezydent Sądu Granicz Prużań, © 


1 Prezyduiący Exdywizor. ` 
Felix Rószczyc Chorąży Powiatu Kobryńskiego i Ex- 
dywizor. j È 
` Ignacy Kołłupayło Prezydent Ziemski Wski i Exe 
dywiźor. 
> „REDA 


I 
s 2 Dekretem Remissyinym Sądu Głównego Grodzieńskiego prze” 
znaczona iest Taxa i Exdywizya maiętności JW. Franciszka Graf- 
fa Dunina Jundziłła był. Podkomorzego Giodzieńskiego i Kawale- 
ra, tak w Gubernii Grodzienskiey', iako też Wiłeńskiey i Minskiey 
sytuowanych , i termin pierwszego zjazdu na dzień 15 Maja roku 
idącego ad fuhduiu Brzostowica murowana zwane w Gubernii i Po- 


w 


wszystkich Kredytorów i rogmaiìtego gatunku pretensorów „ ażeby 

na teü termin z pretensyami swoiemi stawali, w którym” po uła= - 

twieniu Akcessoryinych kwestyów , będzie naznaczony drugi zjazd 

dla ukonczenia poruczonego dzieła = Takową awiżacyą iako Pleni- 

potent podpisuię. : i , ` 
Jan Sierzputowski Adwokat Sądu Głównego 


Grodzieńskiego” 
a acz TI 0 


3 Sąd Tawatorsko Exdywizorski pa rozdział maiątków JWW., 
Alexandra i Adama Kosciów w Gubernii Grodzieńskiey położonych 
Dekretem Sądu Głównego 2g0 Departamentu Gubernii Litewsko- 
Grodzieńskiey Roku 18l Julii 14go dnia zapadłym przeznaczony, . 
w termisie z tegoż Dekretu wypadłym w maiętności Raczkach ze- 
brany, wszystkie już Akceszoryine załatwił spory , a tylko dla za» 
szłey woyny, do oczewistego w tey Sprawie wyrokowania przystą- 
pić nie' mógł , i chociaż na dzień 20 Aprila idącego roku przedsie- . 
wziął wydać Obwieszczenie , iednak gdy dla nadzwyczaynego , wy- 
lewu wody na różnych maiątkach , w dwóch Powiatach sytuowa= 
nych , połóżonym na termin takowy nie został: a dlatey przyczy= 
ny termin dnia 29go Aprila idącego roku 18x14 iest deteriminowany ; 
w którym do maiętności Raczek w Powiecie Kobryńslim le 4cey 
Sąd Taxatorsko Exdywizorski zebrawszy się niezawoduie , że do 
ostatecznego ukończenia poruczoney sobie czynności przystąpi , ©- 
głasza , aby więc wszyscy Kredytorowie i pod iakimikolwiek wzglę- 
dem do maiątku tychże JW W Kościów ścielący pretensyą , ieżeli 
nie w terminie ; to naydaley w przeciągu tygodni czterech od daty 
powyższey do tegoż Sądu jawili się, i pretensorstwo swoie uspra- 
wiedliwiali pod upadkiem pretensyów ninieyszym powtórnym do Pu- 
blicznych Gazet podanym czterokrotnym uwiadomieniem zapowia= 
da się. Z 
- P. Jo. Wysocki b. Prezydent Ziem. Pitu Prużań. Sędzia 

Graniczny Exdywizyi Prezyduiący. R 


b 
OSWIĄAĄDCZENIE. ; 
r Ëzcerpt Oświadczenia z Protakułu Potocznego Ziem: Powiatu 
Wileń: poniżey w dacje wyrażaiącey śię zapisanego, et eorundem pod 
Pieczęcią Urzędową Ziem, tegoż Pttu Wileń; jest wydan. 5 SE 
Roku tysiąc ośmset czternastego miesiąca Apryla dwódzieste= 


Przed Aktami Ziem: Pttu Wileń: stawaiąc osobiście W. JP. 
Jan Paszkiewicz oświadczenie niżey wyrażające się do protokułuwpis — = — 
sać podał w nastęvnych wyrazech: Niżey podpisany w imieniu W. = o 
JP Piotra Zawadzkiego Podsędka Ziem: Pttu Ihumeńskiego, przez 
zapisane oświadczenie w Aktach Ziem: Pttu Wilen. ma honor za- 
wiadomić , że W. JP, Tadeusz. Graff Nowomieyski Podsędek były 
Żiem: Thumeński, Folwark śwóy Pefeszew w Ihumeńskim Pttcie Gu- ) 
bernii Mińskiey położony, prawami zastawnemi w Roku tysiąc siedm- jA 
set dziewięcdziesiąt dziewiątym Marca dziewiątego dnia zeszłemu 
Franciszkowi Osziorpowi Półkownikowi Oycowi i tysiąc ośniset 
jedynastego Leonowi Osztorpowi Marszałkowi Ihumenskirmu Syno- 
wi w summie siedm tysięcy czerwonych ałotych w skutek poprze= 
dniczych praw i kenwikcyow przeprowadzonych zawiodł ,- jako 
summy ua folwarku Pereszewie opartey W. Pedsędek Zawadzki b 
dae dzisiay Aktorem, kiedy znayduie , Że Folwark ten oddany w 
staw nie jest wystarczającym procentować , oraz zakładając wszelkie 
„podatki za takowy maiątek, szukać zwrótu onych przymuszonym Zo- 
stanie na dalszym maiątku W. Nowomieyskiego , aby więc W | 
womieyski maiący przy sobie tytuł dziedzictwa i papiery juris et he- 
reditatjs folwarku Pereszewa, mieszkając w Wileńskiey Gubernii 
obciążał onego i nie czynił żadnych układow pomimo aktużlnego dzi= 
sieyszego zastawnego possesora , oraz dalszych swych maiątków dö 
awikcyi Podsędka Zawadzkiego należących nie zawodził, tym oświada 
ezeniera %astrzega , czyniący zaś układy jakowekolwiek z Wielma* 


¿nym Nowemieyskiła, mogą przynieść dla siebie strażę — U tego 
 ©swiadczenia podpis zanoszącego temi się wyraża słowy : 
a Jan Paszkiewicz. 


a OSTRZEZEN IA. 
og W. Tan Śmigielski były Pisarz Ziemski Zawileyski, wybywa« 
iąc wiecznością Folwark swóy dziedziczny Szostaki zwańy w Po- 
wiecie Zawileyskim w Parafii Woystomskiey'Gubernii Litewsko-Wi- 
leńskiey położony, JW. Karolowi Grafowi Przezdzieckiemu b, Mar- 
szałkowi Powiatu Zawileyskiego i Kawalerowi, lubo podał onemu na 
Tabelli swoich Wierzycieli przez siebie podpisaney , i na restuiącą 
sunimę z uwewy o wieczność tegoż Foiwarku w ilości rubli srebr- 
nych tysigc N. 1000 wynikłą , wziął Oblig od JW. Przezdzieckiego 
z terminem opłaty w Roku teraznieyszym 1814 Msca Sierpnia, je- 
dnak gdy powyższą Tabellą mie zaięci Wierzycieje , do Szostakow 
przez tego W. Sniigielskiegu wybytych, stosuią summmowne swe pre- 
tensye i JW. Przezdzieckiego pozywaią — Przeto aby takowego O- 
'bligu na rubli srebrnych 1000 „jako rękoymią dla JW. Przezdzieckie- 
go i nadtabellowych Wierzycieli będącego pewnośei — nikt wlewkiema 
pod żadnym widokieni nie nabywał, przez ninieysze ostrzeżenie Ga- 
sety Kuryera Litewskiego każdego zawiadamia się. 
Ee MIM 

a Niżey piszący się uwiadamia każdego w ogól- 
ności i szczegulności, aby niechciał wchodzić w ża- 
dne umowy doczesne , lub wieczyste z Bogumiłą Cisz- 
kową o Kamienicę w Mieście Wilnie po Gryzie Or- 
gamaystrze nabytą pod Nrem 105. którey Aktorstwo 
samoiednemu niżey piszącemu się przynależy, i aby 
żadnych kredytów nieczynił i nieprzyimował Ewik- 
cyi; albowiem każdy dopnszczaiąc się tego, przypisze 
winę straty sobie samemu, gdy z nieaktorką co czy- 
nić zechce, a to do ukończenia rozpoczętego Procede- 
ru w Magistracie Wileńskim — Roku 1814 Aprila 
22go dnia — Piotr Ciszko właściciel po Gryzie na- 
bytego Domu Obywatel Wileński. 
> S 

5 Kamienica na Szklanney ulicy dopioro pod N. 
43 położona była niegdyś dziedzictwem zeszłego An- 
drzeia Osipowicza Radnego miasta Wilna, następnie 
za długi jego rozdzieloną została między Kredytorów 
w roku jeszcze 1776 Junii 26 dnia. Dziedzictwo zaś 
rzeczoney kamienicy zostawione do okupna prawym 
po zeszłym Andrzeia Osipowiczu następcom. W ro- 


ku 180g ja niżey podpisany kupiłem od braci Stryie- | 


czno rodzonych Andrzeia Osipowicza aktorstwo wzmie- 
nioney Kamienicy — O czym zawiadomiony Star: 


Tcko Szlomowicz Sobol od nienależney do familii O- 


sipowiczow kobiety Maryanny Łukaszewiczowey na 
dziedzictwo Kamienicy Osipowiczowskiey wziął pra- 
wo przedażne — O lepszość więc praw wzmienio - 
nych lubo Sąd Ziem; Wileński przeciwko dewodom 


przyznał aktorstwo dla Star: Sobola, jednakże ja nie 


Żey podpisany maiąc dopuszczoną appellacyą na De- 
kret Ziem: Wileń: przeniosłem skargę do Sądu Głł: 
Lit: Wileń. ago Departamentu w Regestra appella- 
cyyne, w którym Sądzie Głównym niżeli Sprawa 
przypadnie z porządku, i spory finalnie rozstrzygnio- 
ne nie zostaną, żeby Star: Sobol tym czasem nie przy- 
właszczał sobie tytułu dziedzictwa Kamienicy Osipo- 
wiczowskiey i pod tym pretextem nie zaciągał kredy- 
tu, a przeto iżby wiara publiczna nie była zdradzo- 
na, i nikt na fundusz pod processem będący nie kre- 
dytował pieniędzy, ani dziedzictwa przelewem, lub 
innym jakimbądźkolwiek nkładem nie nabywał, przez 
tę ostrzega awiżacyą. 
; Hirsz Moyżeszowicz Szabat. 

AWIZACYA / 

2 Powodem czasowego oddalenia się Brata moie- 
go JO. Xięcia Jegomości Ignacego Giedroycia Koad- 
iutora Biskupstwa Zmudzkiego w głąb Rossyi, maiąc 
powierzoną mnie Plenipoteocyą do wszystkich Jego 
interessów , i w tey kolei przedsiebiorąc obliczyć się 
ze wszystkiemi tegoż Brata moiego Debitorami i 


, Kredytorami, ażeby w zmassowaniu ieneralney o wy- 


padaiącey do zapłaty summie wiadomości, mogły bydź 
skutecznieysze w ich zaspokoieniu wynalezione środ- 
ki, tym iedynie celem wszystkich JWW. i WW. 
Kredytorów, oraz Debitorów wyrażonego Brata mo- 
iego, przez ninieyszą trzykrotnie w Kuryerze Litew- 
skim zamieszczaiącą się awizacyą mam honor zapra- 
szać ; iżby dowody swych należnościów , ku przyśpie- 
szeniu satysfakcyi w nayrychleyszym czasie, czy to 
przez się, czyli też przez umocowanych swoich rá- 
czyli mnie obiawić wzgiędem wielości należnych summ, 
w mieście Wilnie obliczyć się, i tym sposobem wy- 
płatę ich uzyskać. — Datt w mieście Wilnie 1814 
Msca Aprila dnia 16go. ) 

Jan Xiąże Giedroyć Gubernski Mar- 

szałek i Kawaler. 
OGŁOSZENIE 


5 Obwieszcza się Sukcessorom WW. JP. Józefa Ste- 


cewicza Pomocnika przy Archivum Funduszu Eduka- 
cyyńego w dniu 25 Marca roku idącego 1814 w Wil- 
nie zmarłego, aby ci z prawnemi dowodami jawili 
się do Imperatorskiego Wileńskiego Uniwersytetu dlą 
odebrania pozostałey po nim ruchomości i pieniędzy. 


* 
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| 


